
Fingerloop 
czyli tkanie bez krosna 

 

Fingerloop to technika stara jak świat. A na pewno stosowana już 1000 lat temu. Służyła 
wyplataniu ozdobnych sznureczków i tasiemek. Do czego może być przydatna dzisiaj? Do 
wykonywania bransoletek, przepięknych pasków, troczków, elementów biżuterii. Jeśli nie 
wiesz, co zrobić z rękami, to jest to zajęcie w sam raz dla ciebie. 

Żeby rozpocząć zabawę w tkanie palcami potrzebujesz trzech kłębków włóczki lub kordonka 
w różnych kolorach. Najlepiej, jeżeli wszystkie trzy włóczki będą tego samego rodzaju i 
grubości, ale możesz też eksperymentować z różnymi fakturami włóczek. Odradzam włóczki 
puchate, bo drobne włoski będą się zaczepiały utrudniając pracę. Oprócz włóczek 
potrzebujesz też czegoś, do czego przywiążesz swoją robótkę. Może to być krzesło, noga 
stołowa, kaloryfer, cokolwiek co będzie stabilne, nieruchome. 

Zdjęcia przeprowadzą cię przez kolejne etapy robienia sznureczka. 

Zamiana pętelek miejscami oznacza zdjęcie nitki z lewego palca i umieszczenie jej na 
prawym, a także zdjęcie nitki z prawego palca i umieszczenie jej na lewym. Na początku 
pewnie ten ruch będzie nastręczał ci pewnych trudności, ale po kilku próbach dojdziesz do 
wprawy. 

Pamiętaj, żeby po każdej zamianie rozciągać nitki na  boki. Dzięki temu twój sznureczek 
będzie zwarty i równy. 

Co może pójść nie tak? 

- zerwanie nitki: albo zbyt słaba nitka i będzie trzeba zacząć pracę od nowa z inną, albo za 
mocno rozciągasz nitki na boki, 

- zgubiłeś się, nie pamiętasz który ruch należy wykonać: nie szkodzi, pleć dalej i staraj się 
wpaść w rytm. Przerwy w pracy rób po skończonym cyklu powtórzeń, wtedy trudniej się 
zgubić. Następnym razem będzie łatwiej. 

- natychmiast musisz przerwać plecenie, bo zupa się przypala: kończysz cykl zamian i 
delikatnie rozkładasz pętelki na boki tak, żeby po powrocie rozpoznać, która gdzie powinna 
być. 

A w razie pytań zapraszam do kontaktu przez grupę na FB, messenger lub mailowo. 


